Nie wiem nic o Tobie.

Nic o Tobie nie wiem, gościu, kobieto. Nie wiem z jakiej miski jadłeś/aś. Czy była to strawa pożywna, czy wręcz przeciwnie, jałowa. Nie wiem co dźwigasz, co cię budziło o poranku, czyjeś ciepło i czułość, czy wręcz przeciwnie, pruski dryl. Z dzieciństwa nie da się uciec, w światło i dobroć. Można tylko budować, świadomie, wszystkiego. Dorosłość ma tę zaletę.
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